
Str. 8 KRONIKA PARAFJALNA Nr. 18

Hallo! Młodzieży rolnicza Uwaga!
K ółko Rolnicze troszcząc się o podniesienie 

umysłowe całego miejscowego społeczeństwa rol­
niczego, pragnie związać ze swoją szlachetną, pod­
n iosłą  i twórczą pracą nietylko starsze społeczeń­
stwo ale i W a s  młodzieży, która jesteś przecie przy­
szłością  Narodu. Pragnie usunąć niemożliwości, 
szczególnie w obecnej dobie kryzysu, nauczania 
facbowego-rolniczego i tworzy tu na miejscu spec­
jalnie dla młodzieży obojga płci Kurs Przysposo 
bienia Rolniczego.

Przysposobienie Rolnicze to praktyczna szkoła 
pracy na swojem własnym umiłowanym zagonie, 
to podniesienie młodego przyszłego rolnika do 
rzędu światłych i pożytecznych członków społe­
czeństwa polskiego.

Dziś, po kilku zaledwie latach istnienia Przy­
sposobienia Rolniczego, liczymy już na obszarze 
całe j Polski kilkaset tysięcy członków, a w samym 
naszym powiecie będzińskim po 2-ch latach pracy 
liczba doszła do 100 uczestników Nie przesadzę 
jednak jeżeli będę twierdził że na rok przyszły 
liczba ta podwoi się. Widzimy więc że Przyspo­
sobienie Rolnicze to nie „bawidełko próżniaków”, 
jeśli w samych Bobrow nikach łącznie z S. M. P. 
jest z górą 30 uczestników w 3-ch zespołach. Czy 
więc młodzież rolnicza z parafji Porąbka ma po­
zostać na szarym końcu? Czyżby wygasła w naszej 
młodzieży duma rodowa i pozwoliła na wyprze­
dzanie się w tej zaszczytnej idei niesienia oświaty 
k agań ca?  — Napewno nie, lecz niebyło może ko­
mu przypomnieć o tym naszej młodzieży, więc 
Zarząd K ółka apeluje dzisiaj do Ciebie abyś się 
wyrzekła przesądów i tłumnie zgłosiła się na 
pierwsze organizacyjne zebranie Przysposobienia 
Rolniczego, jakie odbędzie się w szkole w Porąbce 
w dniu 3 grudnia b. r o godz 3-ej po południu.

Zwracamy się z prośbą do rodziców, aby nie za­
słaniali promieni oświaty swoim własnym dzieciom, 
bo oświata to skarb największy, ale niech sami 
skłania ją  swych synów i córki aby szli wiedzę 
zdobywać.

W szystka młodzież ponad 16 lat ma prawo 
wziąć udział w pracy oświatowej-twórczej i przo­
dować oraz zbierać nagrody moralne i materjalne 
(W  roku bieżącym Okręgowe T-wo Organizacji 
i Kółek Rolniczych w Będzinie wydało dla Przy­
sposobień 24 nagrody dla członków i 2 dla ze­
społów).

Co to jest Przysposobienie Rolnicze, jaka 
w nim praca i jaki czas trwa oraz jakie z tego 
korzyści, będzie wyjaśnione na zebraniu w dniu 
3-go grudnia b. r. A więc wszyscy na zebranie, 
zapełnijcie salę, bo to rzecz godna posłuchania 
i zaszczytna w  niej praca.

Zarząd K ółka Rolniczego 
w Porąbce.

Humor.
Wypisy polskie (za  Moskali przed wojną)

(na klasy starsze)
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Z p rz e sz ło ści K ijow a - o p o w ia d a n ie  h is to ry cz n e
Dawnemi czasy na ziemiach, stanowiących obec­

nie generał - gubernatorstwo przywiślińskie, mieszkał 
liczny zakon jezuitów, fałszywie mianujących się naro­
dem polskim. Jednego razu, generałem tego zakonu był 
niejaki Bolesław Chrobry, człowiek niespokojnego du­
cha i buntowniczych myśli, który napadał ciągle na 
inne narody, osobliwie na naszych odwiecznych przy­
jaciół Niemców.

Nadojadło nakoniec patrzeć na to ruskiemu księ 
ciu Jarosławowi i w celu ukarania buntownika przy 
wołał jego do Kijowa.

Bolesław Chrobry usłuchał wezwania i przybył 
pokornie do matki ruskich grodów, że jednak me był 
to czas urzędowych godzin przyjęcia u Jarosława, ka­
zano mu zaczekać pod złotą Bramą. Parę chwil Bole­
sław czekał cierpliwie, ale w końcu dzika jego natura 
wzięła wierzch nad rozumem i pozwolił sobie uderzyć 
kilkakrotnie pałką w złotą Bramę, czem spowodował 
naruszenie spokoju i uszkodzenie rządowego dobra.

Na hałas, stąd powstały, zbiegła się policja i za­
prowadziła gwałtownego zuchwalca do Starokijowskie- 
go ucząstku, skąd, po spisaniu protokułu, odesłany zo­
stał etapnym porządkiem do Poznania, gdzie w ltrótce 
ze zmartwienia umarł. Tak się przedstawia w świetle 
prawdy historycznej legenda „o zdobyciu Kijowa", któ­
rą wymyślił zakon jezuitów, w celu szerzenia nienawiści 
do Rosji.

Czem się różni baletnica od damy z towarzy­
stwa?

— No czem?
— Tern, że baletnica tańczy, żeby żyć. a dama 

z towarzystwa żyje, żeby tańczyć.

Cena pojedyńczego numeru 10 gr, z przesyłką pocztową 15 gr. 
Redaktor ka. Prob. Józef Krzyżanowski. W ydawca ks. Prob. Józef Krzyżanowski.
K a sl n le r z  k Strzemieszyc, Teł,  Dąbrowa 11 a lbo Sosn ow ie c  217.

Drak. Dąbrowsko-Śiąsk. Zakładów Drukarskich i Wy da w. Sp. z ogr odp. w Sosnowcu, ul. Sienkiewicza Nr. 5. Telefon 1 85.


